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O B W I E S Z C Z E N I E .
U w iadom iam  in teresow aną p u b liczn o ść , iż w ed łu g  postanow ien ia  

N aj. K róla z dnia 29 . Maja r. b ., p oczyn ając  od roku 1 8 4 8 ., roczniotargi 
na w ełn ę  w e  W r o c ł a w i u ,  w  P o z n a n i u ,  L a n d s b e r g u  i S z c z e 
c i n i e  o d b y w a ć  się będą później jak d o tą d , i w praw dzie  

w e  W r o c ł a w i u  d n i a  7. d o  10.  C z e r w c a ,  
w P o z n a n i u  d n i a  12.  d o  14.  C z e r w c a ,  
w  L a n d s b e r g u  d n i a  16.  i 17.  C z e r w c a ,  a 
w S z c z e c i n i e  d n i a  18 .  d o  20 .  C z e r w c a .

P ozn ań , dnia 8. C zerw ca 1847.
N a c z e l n y  P r e z e s  W i e l .  K s i ę s t w a  P o z n a ń s k i e g o .  D eurm ann.

w m i i m osci m i m .
B e r l i n ,  9.  Czerwca. — Doręczony akt oskarżenia w sprawie w ytoczo

nej przeciw Polakom ma tytu ł następujący: . Ak t  oskarżenia prokuratora 
przy król. kairnnergerichcie przeciw osobom udział biorącym w przedsię
w zięciu przyw rócenia Polski w  jej granicach przed rokiem 1 7 7 2 :  o zdradę 
kraju.« Publiczne postępowanie w tćj sprawie rospocznie się na początku  

przyszłego miesiąca.

S p r a w  y  s e j m ó w  e.
Na posiedzeniu k u r y i  t r z e c h  s t a n ó w  dnia 2 . Czerwca po mowie 

ministra Savign iego, ośw iadczył deputow any B o c k u i n  D o l f f s ,  że żadne 
petycye o przyznanie praw krajowi przez poprzednie ustaw y nie są potrze
bn e, gdyż deklaracya 1 3 7  członków obejmuje w szystko co tylko pod tym  
względem pow iedzieć się dało , a d e k l a r a c y a  t a  o p i e r a  s i ę  na  p o t ę 
d z e  n a j w i ę k s z e j  wTa g i.  Potęgi tej jeszcze może należycie nieoceniono, 
jest zaś ona kredytem publicznym , którego w p ływ  w czasie pokoju wpra
wdzie n iew ielk i, ale niezmiernie w iele znaczy przy grożącem niebezpieczeń
stw ie. T o  jest w zgląd , który pow inienby zniew olić tych 1 3 7 ,  co podpi
sali deklaracya, aby sw ój upór poniechali. Niechaj chw ytają się sposobu  
takiego, któryby nadawał siłę i koronie i stanom. Ta deklaracya juz dzi
siaj zniewala do niektórych petycyi pojednaw czych, a cóż się stać może, 
nim sejm po 4  latach zostanie pow tórnie zw ołanym .

Gdy skończył deputow any B o c k u t n  D o l l l s  rozpoczęło się głosow anie  
podług listy członków  względem peryodyczności sejm ów i m przód nad po
prawką w tych słow ach złożoną.

»Do Jego Kr. M ci ma być zaniesiona p e ty cy a , ażeby raczył uznać, 
że na mocy artykułu XIII. ustaw y z d. 17- Stycznia 1 8 2 0 .  r. corocznie 
sejm zw ołany być pow inien w celu odebrania rachunków od admini- 
stracvi długów  państwa: gdyby jednakże tak częste zw oływ anie sejmu 
miało znaleść jakie trudności, aby Jego Kr. Mość rozkazał złożyć sej
m owi propozycya w  tym  względzie.

Pom iędzy tym i co głosow ali za poprawką znajdowali się także Bro
k i, Jaraczewski, K raszew ski, K urcew ski, M yciełski, Naum ann, N ie-dow sk i, _________

golew ski, P aternow ski, Poniński, Potw orow ski, Psarski, Schumann, Ignacy 
Skorzew ski, Z akrzew ski, tudzież deputowani z P rus: D onim ierski, Kalk- 
stein , K ossow ski. G łosowali przeciw  poprawce Hiller-Gartringen, Tresko w, 
Graetz. Nie byli obecnymi A dolf B nińsk i, Heliodor i Arnold Skórzew scy.

|»o obliczeniu głosów  okazało się 3 2 7  za , a przeciw  1 7 1 .

Druga popraw ka, którą w zięto pod głosow anie brzmiała w  tych sło 

w ach:
»Prosić J- Kr. M ość, aby z uwzględnieniem dawniejszych ustaw, 

jako też pow odów  korzystnych i koniecznych, sejm był co dwa lata 

zw oływ anym .
Po zebraniu głosów  okazało się 287 z a , a 2 0 5  przeciw  

nie było §, przeto poprawka upadła.

Poniew aż

Trzecia poprawka była bardzo mało różniącą się od drugiej, została 
głosow aną bez imiennego p ow oływ an ia , lecz tylko przez powstanie człon
ków i została przyjętą. Poprawka ta zaś brzmiała w  tych słow ach :

»Do J.  Kr. Mci ma być zaniesiona p e ty cy a , aby przez w zgląd na 
dawniejsze praw odaw stw o, pożyteczność i konieczność r a c z y ł  p o 
s t a n o w i ć ,  że sejm ma być co dwa lata zw oływ anym ."

Zapowiedział nakoniec m arszałek, że z pow odu w ielkiego katolickiego 
św ięta Bożego Ciała nazajutrz posiedzenia nie będzie; na trzeci dzień pójdą 
dalej rozpraw y rozpoczęte, a jeżeli czas w ystarczy, przełożoną zostanie 
opinia w ydzia łu , w zględem  niepowołania na sejm Tertuliana K oczorow 
skiego; nakoniec zamknietem zostało posiedzenie.

K u r y  a p a n ó w  odbywała posiedzenie dnia 1. Czerwca. Odczytano 
naprzód postanowienie królewskie przedłużające sejm, aż do dnia 1 9 . Czer
wca, a potem przystąpiono do wniosku względem unieważnienia kontraktów  
o dostaw y sp iritusu , który miał być w ypalony po 1 . Maja r. b ., a z po
w odu zakazu w ypalonym  być nie mógł. Uchwalono unieważnienie jedno- 
zgodnie.

Książe L i c h n o w s k y  jako sprawozdawca w szelkich w niosków  zmie
rzających do zmiany regulaminu przedstawił w  imieniu w ydziału :

ażeby Najjaśniejszy Pan rozkazał usunąć te przepisy regulaminu, 
względem czynności sejm ow ych, które zalecają kreślić w  mowach w y 
rażenia mogące być dotkliwerai.

Ponieważ nikt nie by ł przeciw  temu przeto w niosek został uznany za 
przyjęty. T enże sam sprawozdawca odczytał dalej kilka wmiosków o dro
bne zmiany, które zostały także bez głosow ania przyjętem i. Bardziej za
ję ło  się zgromadzenie w nioskiem , aby nawet po czasie przepisanym do p o 
dawania p etycy i, w olno je  było przyjm ować skoro marszałek uzna ich wa
żn ość , a kurya się na to zgodzi.

Pan Q u a s t  b y ł tego zdania, że najlepiejby było , aby marszałek z kró
lewskim komissarzem osądzili, która petycya ma być dopuszczona, ale żeby  
zgromadzeniu tego rozstrzygać niedozw alano, boby każda petycya była do
puszczoną.

Hrabia A r n i m  mniemał, że w ydzia ły  obudwu kuryi w  tym przedmio
cie ani nie wspominają o koraissarzu sejm ow ym , co też jest zupełnie zgo
dne z duchem regulam inu, w edług którego wszelkie rozstrzyganie, należy  
do samego króla, a nie do komissarza. Może tu tylko zachodzić pytanie 
czy marzszałkowi czy zgromadzeniu należałoby rozstrzygać, kiedy petycya  
zasługuje na przyjęcie, choć jest po czasie wniesioną, ale nigdy komissarzowi 
sejmowemu.

Książe L i c h n o w s k y  tw ierdził, że poruczać rozstrzyganie marszał
kowi ,  byłoby to wkładać na niego nieprzyjem ną odpowiedzialność. N ie 
jest on przełożonym  ale przewodnikiem zgromadzenia. Regulamin dozwala  
marszałkowi tylko tyle w ładzy, aby p iln ow ał, żeby się na posiedzeniach 
w szystko w edług przepisu działo. P ołożenie marszałka jest trudne, 
a w skutek podobnej petycyi m ogłoby się stać jeszcze trudniejszem.

Po kilku innych m ów cach, książę P r u s k i  ośw iadczył: »jestem p r i n -  
c i p a l i t e r  tego zdania, ażeby marszałek rozstrzygał; jeżeli zaś kurya po
szła za zdaniem w ydziału , wtedy do uczynionego przez nią wniosku chciał
bym mieć dodane te słow a : w  w ażnych albo przez okoliczności chwilowe 
nakazanych przypadkach.™ — Nakoniec przyjęto bez glosowania wniosek  
w  tych słowach:

aby Najjaśniejszy Pan n a j ł a s k a w i e j  dozw olić raczył, żeby i po u p ły 
nięciu terminu zawitego wolno było  przyjm ować petycye w  szczegól
niej w ażn ych , albo przez okoliczności chw ilow e nakazanych przy
padkach.

Książe L i c h n o w s k y  jako sprawozdawca wydziału przedstawiał dal
sze w n iosk i, a m ianow ic ie  kto ma oceniać czyli petycya należy do sejmu 
lub nie. Książe P r u s k i  ośw iad ezy ł, iż nietylko stoi w yraźn ie-o  tem
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w  prawic, ale ze Najjaśniejszy Pan stwierdził podczas sejmu niniejszego, 
ze to jest obowiązkiem marszałka, gdyż pochwalił panu Rochowowi, źe je 
dnej petycyi niedopuścił do kuryi trzech stanów. Chodziło zaś o to ,  aby 
P o l a k o m  w K s i ę s t w i e  P o z n a ń s k i e m  zabezpieczono narodowość, 
która im zaręczoną była , a z tej przyczyny petycya ta jako prowincyalna 
nie należała do sejmu połączonego

Po wielu znowu wnioskach względem drobniejszych zmian w regula
minie mówił książę L i c h n o w s k y ,  że widząc kuryą na obradzie niezmier
nie próżną i w niej siedzących tylko 4 7  panów, azatem, że 16 członków 
mogłoby obalić wniosek, który przyjęła kurya trzech stanów, i który przy 
liczniejszem zebraniu zostałby przyjętym i przez kuryą panów, a co nawet 
na obecnem posiedzeniu nastąpiło, ma za obowiązek wnieść, żeby wszystko 
zalezało przy głosowaniu od | ,  a nie od |  głosów. Podobny przepis jest 
przyjęty we wszystkich zgromadzeniach parlainentarskich. Skoro bowiem 
członkowie się nieschodzą na posiedzenia, to niejedna trzecia ich ogólnej 
liczby, ale bardzo drobna cząstka może wszystko obalać.

Hrabia Ł y n a r  był tego zdania, że ten wniosek niepowinien się tyczyć 
samej tylko kuryi panów, ale należałoby go rozciągnąć i do kuryi trzech 
stanów, bo co się już  zdarza w kuryi jedne j , to może nastąpić niezadługo 
i w drugiej.

Minister skarbu D i i s b e r g  twierdził, że pytanie względem kompletu 
kuryi nie jest przepisem regulaminu, ale rozporządzeniem prawnem. Nie 
można więc tej rzeczy przyczepiać do petycyi, która ma na względzie nie 
które zmiany w regulaminie ale należy złożyć oddzielną petycya o wydanie 
nowej ustawy.

Książe L i c h n o w s k y  stał przy  swojem, źe to należy do regulaminu, 
a na dowód przytoczył miejsce i z regulaminu francuskiej izby parów.

Minister D i i s b e r g  odparł,  źe we Francyi regulamin parów jest pra
wem , bo ogłoszony został w  dzienniku praw, a regulamin kuryi pruskiej 
panów, jest przepisem tylko kuryi udzielonym.

Hrabia A r n i m  podzielał zdanie księcia L i c h n o w s k i e g o ,  źe trzeba 
koniecznie powiedzieć, ilu członków najmniej być musi, aby mogli prawo- 
mocuie stanowić.

Książe L i c h n  o w s k y  odpierał zarzut ministra skarbu, że zamieszczenie 
rozporządzenia w Dzienniku praw robi je  dopiero us taw ą, a twierdził,  że 
co wyszło od króla i obowięzuje zgromadzenie, zawsze jest  ustawą.

Książe P r u s k i  oświadczył, że podziela zdanie ministra skarbu, że
ustanowienie kompletu nie może być mięszanem do regulaminu.

, Po długich jeszcze nad tym przedmiotem sporach przyszło do głosowa
nia i wniosek księcia Lichnowskiego upadł, gdyż na poparcie jego podniosło 
się tylko czterech członków kuryi.

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
R  o  s s v a.

P e t e r s b u r g ,  d. 28 .  Maja. — Rada państwa, w departamencie praw 
i w ogólnem zebraniu, rozpoznawszy najpoddanniejsze przełożenie ogólnego 
zebrania trzech pierwszych departamentów rządzącego senatu, względem 
opodatkowania osób z byłej szlachty polskiej, w wyjaśnieniu istniejących 
na to przepisów postanowiła: 1) Na podawanie w guberniach zachodnich
list familijnych przez osoby z byłej szlachty polskiej, naznaczają się nastę
pujące termina: u) dla tych z pomiędzy nich, którzy, podług istniejących 
przepisów kwalifikują się już  teraz do zapisania w poczet jednodworców
lub obywateli, do dnia 1. Czerwca 1 8 4 8  roku ;  b ) dla tych ,  którzy, na
zasadzie najwyższej zatwierdzonej w  dniu 3. Czerwca 1845-  roku opinii 
rady państwa, mają prawo złożenia w przeciągu lat trzech dowodów do- 
datkovvych na szlachectwo, termin sześcio-miesięczny po upływie tego czasu ; 
c)  dla osob, które takie dowody dodatkowe złożyły, pomieniony termin 
sześcio-miesięczny liczy się od dnia wydania im przez heroldyą rezolucyi 
o niezatwierdzeniu ich W stanie szlacheckim, nawet na mocy takowych do
kumentów. 2 )  Osoby, które nie podały na termina wzwyż oznaczone list 
familijnych, przechodzą do stanu włościan państwa i pociągane są pod je 
den z tymiż zarząd, .który podług swej uwagi, rozdziela je po wsiach. 3) 
Ci, którzy podali osobne listy familijne, policzeni być mają do stanu jedno- 
dworcow łub obywateli i ulegają podatkom i powinnościom: osoby objęte 
punktem pierwszym od litery a, od 1. Lipca 1 8 4 8 .  roku ,  a objęte tymże 
punktem pod lit. b, po upływie sześciu miesięcy od dn ia , w którym skoń
czy się przepisany dla nich termin na podanie list familijnych. 5 )  Z tych, 
którzy ju ż  podali takowe listy, opodatkowują się ci tylko, którzy są w y 
kazani obecnymi. —  Opinia ta najwyżej zatwierdzoną został d. 17 .  Marca.

F r a n c y  a.
P a r y ż ,  d. 5. Czerwca. _  Książe Montebello objął wydział marynarki.
Potwierdza się wiadomość, że marszałek Bugeaud podał się do dymis- 

syi jako jeneralny gubernator Algieryi. M o n i t o r  a l g i e r s k i  dziennik 
urzędowy, mówi pod dniem 30 .  Maja, co następuje: marszałek podbił 
wielką Kabylią, jest to okolica najbogatsza, najprzemyślniejsza; dotąd była 
ona niepodległą. Tak więc cała Algieria, począwszy od granic marokań
skich aż do Tunisu, a od morza śródziemnego, aż do wielkiej pustyni ulega 
Francyi,' z tego powodu wniósł marszałek u ministra w ojny  o uwolnienie

od służby. Marszałek Bugeaud był przez sześć lat jeneralnym gubernato
rem Algieryi. Ma zamiar opuścić Algier dnia 5- Czerwca i przybyć do 
Francyi. Naczelnicy Kabylów otrzymali burnusy na znak inwestytury.

W edług urzędowych sprawozdań wynoszą szkody wynikłe z przeszło- 
rocznej powodzi 2 7 ,6 7 7 ,0 0 0  fr., a wpłynęło ze składek w ogóle na wspar= 
cie dotkniętych powodzią 3 ,5 0 7 ,0 0 0  fr. Około 15 milionów stracili bo
gaci, którzy żadnych wsparć nie otrzymali. Cała summa przeto rozdzieloną 
została pomiędzy nboźszych, tak że straty przez nich poniesione w czwartej 
części im się powróciły.

P r e s s e  donosi, źe Donizetti przychodzi do siebie i lekarze mają na
dzieję , że zupełnie wyzdrowieje.

Hiszpański jenerał karlistoski Alzaa, który z hrabią Montemolinem ra 
zem zbiegł z Bourges i pułkownik Puente zostali aresztowani przez policią 
w  jednym prywatnym domu w Bajonnie, gdzie się ukrywali. Alzaa jest 
najzdatniejszym jenerałem karlistoskim i poufnym przyjacielem hr. Montemo- 
lina. Znaleziono przy nim listy, z których się okazuje, źe stał w  sto
sunkach z francuskimi legitymistami. Pułkownik Puenta był sekretarzem 
wojny u Don Karlosa.

Izba deputowanych dziś zebrała się w swych biórach przed posiedzeniem 
publicznem, dla wybrania komissyi, która zda sprawę względem wniosku 
izby parów, o upoważnienie jej do zapozwania przed swe kratki Emila Gi- 
rardina. Przy ogólnym interessie, który obudzą ta spraw a, przewidzieć 
było można, że członkowie izby licznie się zgromadzą. Rozprawiano dłu
żej i żwawiej w biurach niż zwyczajnie.

W  piątein biórze mówili tylko Mornay, Couture i Lacrosse. Pierwszy 
oświadczył, że podwójne stanowisko Girardina, jako deputowanego i reda
ktora utrudza całą sprawę. Gdy atoli podania przez niego uczynione tego 
są rodzaju, źe powinny być objaśnione, przeto jest tego zdania, że należy 
dać upoważnienie zadane izbie parów. Tego zdania także był pan Couture. 
Lacrosse powątpiewał, czyli rzeczą jest stosowną dawać upoważnienie i są
dził, że wprzód należy wysłuchać Girardina. W  piatem biórze następnie 
wybrano pana Couture na komissarza. W  czwartem biórze wybrano 19  
głosami pana Lavieille, który był za upoważnieniem, przeciw 1 7  głosom 
oświadczającym się przeciw, a za Odilon Barrotem. Tenże powiedział,  że 
wprzód trzeba wysłuchać Girardina. W  siódmem biórze wybrano pana 
M orny, który zdania swego jeszcze nie obiawił. W  dziewiątem został 
wybrany pan Gilon, który był za upoważnieniem, a wszóstem biórze 
oświadczał się pan Chambolle przeciw upoważnieniu, ponieważ nie masz 
wzajemności pomiędzy obu izbami, izba deputowanych nie może pod ża
d n ym  warunkiem zapozywać członków izby parów przed swe kratki. W y 
bór padł w tem biurze na pana Delangle, który  się oświadczył za upoważnie
niem. W  pierwszem biurze pan Girardin zaręczał, źe szanuje izbę parów, 
że nie miał zamiaru jej obrazić, tylko chciał zdjąć maskę ministerstwu. T u  
wybrano p. Paillet, oświadczającego się przeciw upoważnieniu. W  ósmem 
biurze mówił Haussonville za upoważnieniem i został wybranym na komis- 
sarza. - -  W  ogóle pięciu komissarzy jest za, dwóch przeciw upoważnieniu, 
a dwóch nie oświadczyło się jeszcze ze swera zdaniem.

P r e s s e  powiada o swym artykule, co następuje: czyliź P r e s s e  po
wiedziała, ze parowie liczą w swćm gronie członków, którzy opłacili swe 
posady pieniędzmi? Nie, P r e s s e  tego nie powiedziała; utrzymywała 
tylko, źe dwom osobom przyrzeczono parostwo za summę okrągłą 8 0 ,0 0 0  
fr. W ięcej nie powiedziała. Izba parów przyjmuje w  grono swe parów, 
ale ich nie m ianuje , a przyjmuje ich po zbadaniu ich życia i obyczajów. 
Sprawiedliwie więc powiedzieli panowie Barthe i Karol D up in ,  że artykuł 
w gazecie P r e s s e  nie jest wymierzony przeciw izbie parów. Zamiast 
urazy powinna izba parów w tem dopatrzyć ostrzeżenie widety, czuw ają
cej nad jej honorem. Izba parów uniosła się nierozważną tkliwością. To 
się pokaże przy rozprawach w izbie deputowanych, kiedy pan Girardin 
wstąpi na mównicę, nie dla tego, aby się tłumaczył, ale dla odrzucenia 
obrazy, której się dopuszczono z powodu pozwania go przed kratki izby 
parów, ponieważ nie miał zamiaru jej obrażać. Dziwna rzecz, pan Girar
din to samo mógł powiedzieć w izbie deputowanych i wcaleby nie został 
powołanym do porządku, a kiedy teraz to w ydrukow ał,  upatrują w tem 
przekroczenie. C o n s t i t u t i o n n e l  sądzi,  że izba deputowanych powinna 
należycie zbadać, czyli oskarżenia gazety P r e s s e  są uzasadnione, jeżeli 
jest p raw dą, że przywileje na teatr ,  na ty tu ły  szlacheckie, źe godności 
paroskie i t, d. przedają, przeto hańba spada na przedających, ale nie na 
dziennikarzy, którzy donoszą 0 tem przekupstwie, minister, a nie pan Gi
rardin jest wówczas winowajcą. Godność atoli izby parów wcale nie ucier
piała pod tym względem, ponieważ P r e s s e  o niej nie mówi.

Z Tulonu donoszą pod dniem 1. Czerwca, źe ztaratąd odbił okręt pa
row y  »Acheron« z depeszami do dowódzcy eskadry francuzkiej na Tagu 
i do posła francuzkiego w Lizbonie. Królewicz Joinville także otrzymał 
rozkaz, ażeby się udał na przystań Lizbony z flotą swoją.

Piszą z Tangeru pod dniem 4. Maja 1 8 4 7 .  roku. W  chwili gdy głód 
dziesiątkuje w Anglii i Francyi, gdy pan minister rolnictwa okólnik po okól
niku śle do prefektów, by mu co dzień dawać wiadomości o stanie naszych 
żniw, w Merokko nigdy może pora roku niesprzyjała więcej pomyślnemu 
dokończeniu prac w  polu, co i Francyę nie mało obchodzić może. Dla tego
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M arokko ju ż  się zbliża do końca cierpień i głośno z tego się raduje. Na w i
dok pół obfitera pokry tych  żniwem właściciele m agazynów  zboża, bo w szę
dzie zna jdu ją  się ludzie spekulu jący  na nędzę publiczną, otwarli  swe składy 
i znaczne zniżenie widać w Tangerze i w T e tuan ,  dw óch  miastach cesarstwa, 
k tóre  najwięcej cierpiały z pow odu  d roży zny .  Zaczęto ju ż  zbiór jęczmienia 
i miesiąc słońca w y s ta rcz y ł  do dojrzenia z b o ż a ,  k tó rych  w zrost  pysznie  
ro zw in ę ły  deszcze. Ponieważ słońca n igdy  nie braknie w  tych stronach, 
w szyscy  więc są  pewni,  że żniw o będzie nader bogate. Dla tego -też radość 
maluje się na w szystk ich  twarzach. M arokańczycy  spo tyka ją  się uprzejmie, 
bo ta dobra w iadomość o żniwie dla w szystkich  je s t  pomyślną. Pokolenia 
p o w s ta łe ,  w idząc ,  że ziemia tak ich bogactwami darzy , poddały  się cesa
rzow i.  Dzięki ty m  okolicznościom, cosarstw o cieszy się spokojnością naj
zupełniejszą i zapew ne ta spokojriość dłużej się u trzym a.

Miasto P a ry ż  daw no  spodziewało  s ię ,  iż będzie mogło w strzym ać w y 
daw anie  b onów  na chleb , k tóre  jego  środki zupełnie w yczerpuje  (rachując  
1 mil. fr. miesięcznie), ale u trzym anie  w ysokich  cen i brak robo ty ,  w y n ik ły  
z zamknięcia wielu fabryk  i b ankruc tw  sp o w o do w any ch  tegorocznem przesi
leniem p ienięznem, na to n iepo zw ala ,  za cały miesiąc dłużnera jes t  miasto 
piekarzom.

A n g l i a .
L o n d y n ,  d. 4. Czerwca. — K ró low a p rzy b y ła  do stolicy z sw y m  dw o

rem i wielkim księciem K onstan tym  z w yśc ig ów  konnych  w  A s c o t  w y 
praw ianych .  K rólew icz szwedzki Oskar p rz y b y ł  z stałego lądu do L ondynu .

Pan  Cobden o trzym a ze składek na ro do w y ch  w  nagrodę sw y ch  zasług 
względem wolności handlu  i zniesienia p raw  zbożow ych  7 8 , 0 0 0  funt. szt.

Przesilenie finansowe w y w rz e  n iezaw odnie , jeżeli p o t r w a ,  w p ły w  zgu
bn y ,  je s t  więc rzeczą w ażną w yszukać  p o w o d y ,  k tóre  w y w o ła ły  podobny  
w y padek  na giełdzie londyńskiej . Do p ierw szych  policzyć w y pad a  gorącz
k ow e ubieganie się za żelaznemi kolejami. Ogromne sum m y zw rócone zo
s ta ły  ze zw ykłe j  drogi k ap ita łów  na  to, aby je  obrócić na u tw o rzen ie  w a r
to śc i ,  k tó re  ani się przerabiać dalej ,  ani zamieniać z obcemi krajami się nie 
m ogą;  a ponieważ te przedsięwzięcia ro z sy p y w a ły  pomiędzy klassę robo
tniczą znaczną ilość pieniędzy, więc spo trzebyw an ie  p rzedm iotów  u ży tku  
powszechnego rosło niezm iernie ,  handel w ch o d o w y  sie ro z w ija ł ,  w ycho- 
d o w y  ścieśniał, a w ierzytelności W .  B ry tan i i  za granicą po większej części 
znikły. Złe zb io ry  w  ostatnim rok u  w y w o ła ły  potrzebę sprow adzania  ze 
w sząd  zapasów  i położenie pogorszy ło  się jeszcze. W  rok u  1 8 4 6 .  Anglia 
o trzym uje  blisko I l i  milionów hekto l i t rów  zboża i blisko 2 |  m ilionów cet. 
mąki. W  czterech p ie rw szych  miesiącach 1 8 4 7 .  ro ku  p rzy ję ła  do sw ych  
p o r tó w  4 |  miliona hek tolitrów . W y k a z  g ie łd o w y  od dw óch lat dowodzi,  
że n a rod y  zagraniczne p rzes ta ły  być ja k  dawniej d łużn ikam i Anglii i p o 
trzeba więc było  obmyśleć środki zapłacenia tak wielkiej ilości zboża ,  g d y  
przedm iotów  do zamiany brakło. Tymczasem po trzeby  nie przes ta ją  po 
daw nem u dokuczać; potrzeba sprowadzać zapasy z da leka ,  by  zaradzić tym  
trudno śc iom ; wszystkich  oczy zw raca ją  się ku  bankowi angielskiemu, liczą 
pod  względem ś rodków  ra tunku  na ten p o tężny  zak ład ,  na ułatwienie, k tóre  
może podać hand low i;  ztąd w y pad a  zwrócić uw agę  na jego położenie w  d.
1. M aja ,  k tóre  u rz ęd o w y  dokum ent objaśni.

Bank posiada kapita ł 4 4 9  mil. fr. w ynoszący ,  licząc 2 5  fran. na jeden 
fu n t  sz te r l ingów ; ilość ta składa się z 3 6 4  m ilionów stanow iących  fundusz 
to w a rz y s tw a ,  a należący do akcyonaryuszów  i z zapasu 8 5  milion., które 
w yd a ło  nagromadzenie zysku. O prócz tego k ap i ta łu ,  bank rozrządza dw om a 
jeszcze środkami pomocy, a temi są bilety w  o b ie g u , k tóre  dochodziły  z d.
1. M aja  5 2 1  mil. fr. depozyta  pow ierzone b an k o w i,  a dochodzące sum my 
3 2 5  mil. tym  sposobem całość własności bankow ej czyni jeden  miliard 2 0 7  
milionów franków. W  ocenieniu przecież własności sw o je j ,  bank angiel
ski nie liczy na w z ó r  francuzkiego, wartości gm achów  zajm ow anych  przez 
siebie. W  pow yższej summie 1 milion 2 9 7  milionów w y n o szące j ,  trzeba 
uw ażać  8 4 7  milionów franków  za sum m ę,  k tórej w y p ła ta  każdej chwili 
zażądaną być może. T rzeba  w ięc ,  żeby bank b y ł  zawsze w  gotowości 
zaspokojenia ż ąd ań ,  k tóre  w zw yczajnych  okolicznościach nastąpić m ogą; 
nadm iar zaś summ w jego ręk u  zostających u ży ty m  być winien na sku po 
w anie weksli i pap ierów , k tóreby  sprzedać można w  razie potrzeby. Z  dniem 
1. Maja summa 1 mil. 2 9 7  mil. była roz łożoną  w  ten sposób : w ierzy te l
ności r z ąd u  2 7 6  mil. pap iery  publiczne wszelkiego rodzaju  2 6 7  mil. wexle 
i obligi p ry w a tn e  4 2 1  m ilionów; moneta brzęcząca 2 3 3  mil. H0ść monety  
w  skrzyhiach b an k u ,  pow inna zawsze zostawać w pew ny m  stosunku z w y 
płatami bezpośredn iem i, do k tórych  bank może być z a w e z w a n y ;  trzeba 
w ięc ,  zeby ta ilość s tosow ała się do obiegania biletów i do żądań odbioru  
depozytów , to je s t  do okoliczności w  razie przesilenia zachodzących. Za
nim potrzeba monety  na kupno  zbóż zagranicznych czuć się da ła ,  bank miał 
w  skrzyniach 3 6 8  milionów monety  brzęczącej. Sum m a ta przew ższyla  
o wiele tę ,  k tórą  zw ykle  za zapasow ą uważano. O bro ty  w ex low e banku 
d o tyczy ły  sum m y ogólnej 3 1 8  milionów. Żądanie monety  brzęczącej miało 
ten sku tek ,  że bankowi przedstaw iono  większą ilość pap ie rów  i dwie po
w yższe  liczebne pozycye p o ru szy ły  się w  k ierunku w p ro s t  przeciwnym, 
to jes t  na końcu  stycznia go tów ka spadła na 3 4  7» a eskonty  wzrosły  do 
3 6 2 .  Nakoniec w  K w ie tn iu ,  gdy  liczono zaledwie 2 3 3  milionów wkassie ,  
bank posiada 4 2 8  milionów wierzytelności na  p ry w a tn y ch .  W  p o ró w n a 

niu z Październikiem r. z. położenie dzisiejsze w skazu je  zmniejszenie o 3 5  
milionów depozytów , a o 3 0  m ilionów bilejtów b an ko w y ch  w  obiegu. L u 
dzie patrzący  na w szystko z dobrej s t ro ny  przypom ina ją ,  ź e w  1 8 3 9 -  re 
zerw a banku zeszła do , 2  milionow, ale zapom inają ,  ze w ów czas depozyta  
zmniejszyły się do 1 4 7  mil. i że biletów w  obiegu było ty lko  za 3 9 5  mil., 
kiedy dziś te dw ie pozycye razem wzięte p rzeds taw ia ją ,  w  p o ró w n a n iu  
z rokiem ów czesnym , przew yżki 3 2 6  mil. Położenie to rzeczy s p r o w a 
dza nie małe o b a w y ;  nie w ą tp ią ,  ze przesilenie finansowe ustanie na chw ile  
p rz y n a jm n ie j , jeżeli żniwo będzie obfi te , jeżeli ustanie potrzeba szukania 
zboza za g ia n ic ą ,  ale straszne skutki może wTy w rzeć  ten stan rzeczy naprze* 
mysł.  R any  zadane przem ysłow i i hand low i nie potrafią  się tak rychło 
zabliźnić jak  ciosy, k tóre  giełda o trzyma.

H i s z p a n i a .
M a d r y t ,  3 0 .  Maja. — K ról znajduje się w  Pardo. Po wielu pros'bach 

przyrzek ł wrócić do M a d ry tu  i mieszkać w pałacu pod niebytność królowej 
w stolicy w pałacu królewskim, pod w arunkiem  jed nak ,  gd y b y  ministers two 
zmienionem zostało w duchu konse rw a tyw n ym .

K orpus przeznaczony przeciw portugalskim pow stańcom  jeszcze nie 
w kroczył do Portugali i .  N ajw iększy  op ó r  stawia temu k o rp u so w i  niedo
statek pieniędzy. Z a n im  zgrom adzą pieniądze na w yd a tk i  p o t r z e b n e ,  bo 
Portugalia nie je s t  krajem nieprzyjacielskim i płacić w  niej trzeba za w szy 
stko g o to w iz n ą ,  będzie ju ż  po spraw ie  i po zab aw ie ,  a wojsko w róci do 
swoich garnizonów.

Głoszą, że bank  F e rd y n an d a  chce zaliczyć d w a  miliony realów, aby  
w ojsko  ty lko ruszyć  mogło do Portugali i.  J e n e r a ł  Concha p rz y b y ł  dnia 
2 5 -  do Salamanki.

E s  p a n n o l  d o n o s i ,  że Riva oskarżony  o zamach na życie kró low ćj 
i s trzeżony od miesiąca bardzo ściśle, dziś o trz y m a ł pozw olen ie  p rzy jm o 
wania u siebie sw oich  przyjaciół .

M a d r y t ,  dn. 3 1 .  Maja. — P rz y b y ł  tu  nuneyusz  papieski z R zym u  
i p rzy jm ow ał u siebie wiele osób znakom itych, Pow iększej części dzien
niki cieszą się z odnow ienia  tego s to su n k ó w  z Rzymem . J e d n o  pismo 
m ó w i:  R zym  uznał naszą k ró low ę  i k o n s ty tu c ią ,  to wzmocni nasze s to 
sunki do innych państw  zagranicznych.

Pismo jedno  z Pam peluny  donosi z Sanguesa pod  dniem 2 4 .  M aja, że 
między chłopami tamecznymi w y b u ch ły  roz ruch y ,  do k tórych uśmierzenia 
u ży to  wojska. T rzech  ch łopów  zostało zab itych ,  a t r zyn as tu  rannych . 
N aza ju trz  zmieniono za łogę , dla uniknienia  dalszych zw ad  z wojskiem.

P o r t u g a l i a .
T i m e s  donosi :  W e d łu g  wiadomości z O porto  z dnia 3 0 .  Maja, p r z y 

b y ł  tam okrę t  z Lizbony z w ezwaniem  od po s łó w  h iszpańsk iego ,  angiel
skiego i f rancuskiego, aby  ju n ta  zezwoliła na zawieszenie broni aż do 1 0 .  
Czerwca. Dnia 2 2 .  odbyli poddani angielscy posiedzenie u konsula swego, 
gdzie iin oświadczono, że mogą opuścić O porto  i udać się na okrę ty  angiel
skie wojenne. Gdy w dniu  2 3 .  b. m. o k rę ty  przeznaczone do blokady sta
n ę ły  na przys tan i pod O p o r to ,  r u s z y ły  t r zy  o k rę ty  p a ro w e  j u n t y  na p rze 
ciw mm. Konsul i kapitan R ob  grozili su ro w o  juncie ,  mimo to o k rę ty  pa
row e  w y p ły n ę ły  poza przys tań  i rospoczęla  się b i tw a ,  k tó ra  p rzez  kilka 
godzin trwała .  Poczem o krę ty  królowej o d p ły n ę ły  ku  po łudn iow i ,  a o k rę ty  
parow e ju n t y  pow róc iły  na przys tań . Następnie  p rz y b y ła  eskadra angiel
sk a ,  składająca się z 1 fregaty , 1 b ryg u  i 3  s t a tk ó w  pa row ych .  Po m ię 
dzy  władzami angielskiemi i j u n t ą  rospoczela się tak n ieprzyjazna korre -  
spondencia ,  że Anglicy mieszkający w O porto  prosili k onsu la ,  aby  ich ro 
dziny  kazał przewieść statkiem p a ro w y m  do Vigo. Das A ntas  w y s ła ł  
2 0 0 0  piechoty, 2 0 0  ja zd y  i a r ty le r ią  do Foz, zapew ne do o b ro n y  tej w a
ro w n i  przeciw  Anglikom.

B e l g i a .
W e d łu g  urzędow ego sp raw ozdania  m in is ters tw a ro b ó t  publicznych oka

zuje s ię ,  źe w  kopalniach belgijskich za tru d n io n y ch  było  4 0  0 0 0  ludzi. 
P rz y p a d k ó w  w kopalniach w y d a rzy ła  się 7 7 5 ,  w  k tó rych  na miejscu zgi- 
nęło 1 1 2 6  lu dz i ,  a n 8 0  zostało śmiertelnie rannych . Machin p a ro w y c h  
było w tych kopalniach 1 6 0 4 ,  o sile 4 6 , 2 0 0  koni.

A u s t r y a.
P ow szechna augsburgska  gazeta zamieściła a r tyku ł nadesłany je j  z Ga- 

licyi treści nas tępujące j :  część prassy  niemieckiej n ieszczęśliwym sposobem 
wpadła w ręce ko rresponden tów , k tó rzy  za cel swoich za trudn ień  położyli 
zochydzanie nieszczęśliwej Polski i je j  szlachty w  oczach N iem iec, g dy  tym' 
czasem ani Polska, ani sziachta bronić się nie może p rzec iw  ich obelżywym 
pociskom. Przekręca ją  oni fak ta ,  w ym yślają  zdarzenia, najgłupsze rozsie
w ają wieści, obw in ia ją  i denunciują w sposób nie m ający  żadnego względu 
na rzetelność. Szczególniej w  to biją ci korrespondenci,  że polska szlachta 
me je s t  polską kastą, że jes t  feudalną arys tokrac ją  ty lko  i ciemiężącą sw y c h  
chłopów. Obwinianie szlachty polskiej o zagraniczne pochodzenie, nie  ma
jące  żadnej dziejowej podstawy, tern je s t  haniebniejsze, źe pochodzi z pióra 
p raw d z iw y ch  i niezaprószonych p rz y b y s z ó w  z zagranicy, od lu d z i ,  k tó rzy  
z niedostatku zarobku we w łasnym  k r a j u ,  niedawno do nas p rzy by l i ,  od 
ludzi, k tó rzy  powiększej części dawniej odznaczali się takiem podleniem się 
w o b e c  n as ,  jak  teraz haniebnein z o c h y d z a n i e m ,  z k tó ry ch  nie je den  
dopomagał małej liczbie z łych  dziedziców w  uciskaniu ch łopów , tak  j a k  te-
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raz naszych nieszczęśliwych braci przeciw nam podburzają. Bajkę o tyra
nizowaniu chłopów przez naszych dziedziców juz dawno odparto. Nie 
chcemy wprawdzie zaprzeczać, ze wydarzają się przypadki, ze dziedzice 
i dzierżawcy, a pomiędzy nimi także zagraniczni panowie, uciskają chło
pów , ale są one wyjątkami, i sami Polacy ten ucisk piętnują hańbą i nazy
wają tyraństwera. Co się tyczy naszej arystokracyi, to dziwi nas, ze 
o niej mówią właśnie pisma, które położyły  sobie za zadanie, brać

i przez tegoż na miedzi rytowana, nie tylko u nas, ale zagaanicą nawet 
przez znawców i pierwszych jeografów tegoczesnych z prawdziwem zado- 
wolnieniem przyjęta i ceniona, jest znów do nabycia w  miejscach niżej oz
naczonych. Mappa ta wysokości cali 2 3 .  szerokości cali 1 8 | ,  zawiera: 
a) wody i rzeki główniejsze, mianowicie wszystkie spławne dla statków  
i tratew, oraz kanały: b) drogi bite ukończone, będące w  budowie i pro
jektowane; c) trakty pocztow e, z oznaczeniem stacyi i odległości w  wior-0 mej mówią wiasuic pisma, puiuzyiy -----  j'-------------- r . , , , j  j  r  • ; f ó r n ,

w o n ie k e  to ,  co jest, tam szczególniej, gdzie arystokracia występuje bez stach; d) kolej żelazna warszawsko wiedeńska, z odnogą do Łowicza i Dorno 
"  * . . .    . .  i .  . i . . . . . .   u .. iz ._ i— ... c i i - i h .  v nai*7v t! AicTA n i m i  o - ó r ;  f i  Branice subertuiżadnych" względów. W inniśm y sobie i Niemcom to ogłoszenie naszych 

uwag. Co się tyczy korrespondentów ochydnych , nic wiemy, którzy to 
są, tylko to podzielamy przekonanie, źe źle służą sw ym  panom, przez zło
ś liwe kłamstwa, które po świecie roznoszą, bo jątrzą narody. Zwracamy  
ich u w agę ,  iż przez takowe fałsze nie usługuje się dobrze państwu,  
a zdrowy zmysł ludu niemieckiego, odrzuci ich oszczerstwa, nie chcąc być 
igraszką w ich ręku. My zaś tym panom korrespondentom oświadczamy  
publiczną pogardę i w  tern znajdujemy pociechę, że żaden z dostojnych  
i ukształconych mężów do ich cechu me należy.

L w ó w ,  1. Czerwca. — Odebraliśmy właśnie wiadomość, że dnia ‘24 .  
Maja wybuchł około 9tej godziny wieczorem pożar w miastecku Dąbrowie  
obwodu Tarnowskiego. 1’rzy mocnym wietrze spłonęła cała zachonia część 
tego oddawna z jarmarków słynnego miasteczka. Przeszło 3 0  domów stało 
się pastwą płomieni, a między temi tak zw any d o m  p a ń s k i ,  duży dw u
piętrowy budynek, tudzież starożytny pałac dziedziców Dąbrowy. Łunę 
widać było na mil kilka. Także i w  Przemyślu spaliło się niedawno 6 do 7  
domów, bliższych szczegółów o tym ostatnim pożarze nie odebraliśmy dotąd.

W ł o c h y .
R z y m ,  dn. 2 7 .  Maja. —  Jedną z najulubieńszych uroczystości reli

gijnych w  Rzymie jest bezwątpienia obchód na pamiątkę świętego Filipa 
Nereusza, którego dzieła zbyt są znane ludowi, aby się miały zatrzeć z cza
sem. Wczora obchodzono te uroczystość. Massy ludu toczyły  się w  ca
lem zm ezen iu  tego wyrazu przez korytarze klasztoru, który założył św. 
Filip Nereusz, dla zwiedzenia cel, które zamieszkiwał. Jego świętobliwość  
udał się w  galowym pojeździe do tego kościoła i był na mszy celebrowanej 
przez kardynała. Przy tej sposobności lud w ydawał jak zwykle okrzyki  
radości. Dziś wyjechał papież do Subiaco, przed kilku dniami przesłano  
w  te okolicę zapasy zboża, dla rozdzielenia go pomiędzy mieszkańców gór.

Pogrzeb zmarłego kapucyna Ludwika Mikary odbył się z wielką okaza
łością, której za życia uuikał. B y ł  on dziekanem św. kollegium, kardynałem 
biskupem w Ostia i Velletri,  dawniej zaś jenerałem kapucynów. Nabył 
pałac obok klasztoru kapucyńskiego, nie dla przepychu, lecz z urzędu 
przyjmować u siebie musiał zagranicznych dygnitarzy. B y ł  on synem ubo
gich rodziców, odznaczał się pobożnością i gruntownemi wiadomościami. 
S u row y  dla siebie, miłym b y ł  w  towarzystwie. Purpura kardynalska nie 
spowodowała go do odstąpienia od ścisłego prowadzenia życia. Po prostu 
sporządzone jadło jak u kapucynów było u niego na sto le ,  siennik i na
krycie włosiane stanowiły jego posłanie, a trzy cele wystarczały mu na po
mieszkanie. Rocznie pobierał jako dziekan 2 0 , 0 0 0  rzymskich talarów,  
które rozdawał za życia na cele dobroczynne. Ciało zmarłego złożone zo 
stanie w  grobach kościoła kapucyńskiego, bez napisu i pomnika, bo tak żą
dał. Inny kardynał z zakonu kapucynów, Antoni Barberini, brat Urbana 
V III , także spoczywa w tych sklepach bez pomnika, tylko napis wiele mó
w iący  oznacza to miejsce: «Hic jacet pulvis cinis et nihil.*

R O Z M A I T E  WHVDO MOS C I .
Mappa pocztowa i przemysłowa królestwa polskiego, ułożona według  

najnowszych raportowych i najpewniejszych źródeł, przez Jerzego Egloff

Szląska z Krakowa do Gliwitz; znaczniejsze pisma gór; f; granice gubernn 
i pow iatów : g) miasta gubernialne powiatowe i te ,  w  których się znajdują 
sądy pokoju, oznaczone większem pasmem; h) komory celne i i) magazyny  
solne i urzędy leśne; k) wszystkie miejsca w których się znajdują fabryki 
w yrobów  jedwabnych, wełnianych sukna, bawełnianych i lnianych, fabry
ki cukru, araku, porteru, piwa bawarskiego, octu, terpentyny, papieru, 
tabaki i tytoniu , fajansu, huty szklane, huty żelazne i c y n k o w e , fabryki 
machin, smolarnie, olejarnie i t. d. Dodana jest tahelka statystyczna pięciu 
gubernii i 3 9  powiatów, wykazująca ich ludność, obszerność w  milach je- 
ograficznych, oraz ile w łok roli i lasu przypada na mile jednę kwadratową. 
Mappa ta sprzedaje się we wszystkich księgarniach warszawskich, prócz 
tego w składach papieru pp. Giwartowskiego, Zalewskiego, W ojczyńskiego,  
Dal-Trozzo i Schuster t cena rs. 1 czli złp. 6  gr. ‘2 0 .  -  Fr. Spiess et cop. 
ulica Senatorska Nr. 4G0.

P i s a r z e  w e F r a n c y i .  Życie duchowe we Francy i ciągle jeszcze  
jest pełne blasku i okazałości,  i żaden prawie inny naród tej ziem i, nie 
może się poszczycić taką rzeszą sławnych ludzi, jaką dziś ma traneya.  
J e r z y  S a n d ,  L a m a r t i n e ,  E u g e n i u s z  S u e ,  W i k t o r  H u g o ,  
S c r i b e ,  A l e k s a n d e r  D u m a s ,  i w szyscy , wielu ich tam jest i jak się 
nazywaja, zarówno są znani w całym ucywilizowanym świecie, jak i w sa
mym P aryżu ; — gdy przeciwnie slasva najpierwszych pisarzy innych na
rodów, zaledwie dosięga granic tego kraju, w którym żyją ,  a często na
wet granicy ich paralii nie przechodzi. Jednakże blask ten daleko w iększy  
jest na zew nątrz, aniżeli na wewnątrz. T e  bowiem wszystkie imiona, tyle  
s ław ione,  w samejże Francyi prawie żadnego już nie wywierają  w p ływ u .  
S ą  one jak płynące okręty, co tylko na powierzchni w ody przez chwilkę  
zapieniony prąd za sobą pozostawiają, — a potem nikną bez śladu na zaw
sze. Czytamy ich, podziwiamy ich dowcipne połysk i,  ich sztuczne ognie:  
ale skoro się wypalą i pogasną, znow u nastaje dawna ciemność, bo  nie 
mają za sobą duszy całego narodu, bo iin zbyw a na tym harmonijnym ustroju, 
k tó ry b y  ich obrazy  i pom ysły  w uczucia ludu p rzen ió s ł ,  i tamże przecho
w y w ał .  A  tak imiona które wczoraj jeszcze by ły  w  uściech całego świata, 
dziś już brzmią tylko jak dalekie echa, a właśnie są to najsławniejsi pośród  
tćj rzeszy s ław n ych ,  na których najpierwiej spada ten wyrok duchowej  
śmierci. Lamainego, który przed kilkoma laty zdał się władać całą młodzieżą 
francuską, - -  dziś pogrzebano za życia. Głębokie i pełne dowcipu dzieła 
Balzaka, pojawiają się jeszcze tylko jak straszydła w  olbrzymich doniesieniach 
dziennikarskich. Nawet sam Jerzy Sand,- ono największe prawie zjawisko  
swego czasu , straciła już dziś dla Francyi wszelkie wewnętrzne i żywotne  
powaby, i żyje jeszcze tylko resztkami tej s ł a w y , którą niegdyś uzbierała 
sobie. Wiktora Hugo, pochowano jako członka akademii: Eugeniusza Sue  
obrzucono procesami na od praw ę, a Aleksander Dumas, stał się celem urą
gali i pośmiewiska temu samemu tow arzystw u , które przed kilkoma ty 
godniami jeszcze, zniewalało najpierwsze imiona do składania mu hołdów.

W  Atenach, jak donosi augsburgska powsz: gazeta, wyszedł prospekt 
wydrukowania starego greckiego manuskryptu z 6- wieku Ery chrześcijańskiej, 
który oprócz artykułu o malarstwie bizantyńskiem, zawierać będzie obja
śnienie, że daguerotyp i bawełna cxplodujaca, nic nie jest n ow ego ,  i że 
daguerotyp nazywał się dawniej u Greków H e l i o t y v i a .

S P R Z E D A Ż  K O N I E C Z N A .
S q d  Z i e m s k o -  m i e j s k i  w O s t r o w i e .

O berża  „ H o t e l  d e  P o s e u «  zwana, z n a le 
żącym się d o  tejże browarem i inuemi p rzyna
leży  tościami, szczególuiej zaś z  w szelk iem i ro 
lami z tąze p o łączo n era i ,  A n d r z e j o w i  i J u 
l i a n n i e  R o w e c k i m  małżonkom się należąca, 
tu  pod  Nr. 76. p o ło ż o n a ,  oszaco w a u a  ogóln ie  
na 10,870 Tal. ‘25  sgr. w e d le  taxy ,  m ogącej b y ć  
przejrzanej wraz z w yk azem  h y p o teczn y m  i w a 
runkami w  Registraturze, ma b y ć

d n i a  1 9 .  S t y c z n i a  1 8 4 8 .  
przed południem  o godzinie lOlej w  miejscu  
zw y k łem  posiedzeń  sąd o w em  sprzedana.

Pełniąc ob o w iązk i  nauczyciela d o m o w eg o  
w  j ęzvku  polskim w  różn ych  naukach —  lecz  
nateraz b ędąc  w oln ym , —  podpisany ż y c z y  s o 
b ie  umieścić się w p ew n y m  d om u  i przyjąć p o 
dob n e  zatrudnienie. —  ‘ Posiada zaświadczenia  
z  ukończonego  uniw ersytetu  w  K rakow ie  i inne  
w  tym w zględzie  zapewniające o so b y .  Mieszkam

nateraz w  zam ku w  R y d z y n ie  blisko poi. Leszna.  
S zesn astego  C zerw ca  w yjadę  do  Krakowa.

S t a n i s ł a w  K o n o p ka.
3 0 9  sztuk m łodyetr macior z cienką w e łn ą ,

sprzedaną ob ecn ie  w P o z n a n i u  po  72  Tal. za 
cetnar, będą sprzedane natychmiast w  fo lw arku  
N o  w y  d w ó r  pod Z bąszyniem , w celu  nabycia  
o w ie c  innych  z  daleko lepszą wełną.

«/.«y kościołów.

W  niedzielę  dn ia  13- C z e rń  ca 1847. r. 
beda  mieli  kazan ie

p rz e d  p o łu d n iem .

YV c ią g u  ty g o d n ia  od dnia  
4. do 10. C zerwca.

W  kośc ie le  ka ted ra ln y m  • • • . 
W  kośc. fam . S. M a ry i  M agd.  . 
W  kośc ie le  S. W o j c i e c h a  .  . .

kośc ie le  Ś. M a r c i n a .............
Prauc iszk .  (gm inu  n i e i i i . - k a l o l . )  .

W  kościele dawn. X X .  Domin.
W  kośc. S ió s t r  m iłosie rdzia  . ,

W  kośc. cwnniel.  S. K r z y ż a .  . 
W  kośc. ewaniel.  S. P io t r a  . ■ 
W  kośc ie le  ga rn izo n o w y m  . .

X .  Man. Prus inow ski .  
. Man. P ro k o p .
- Dziek .  Kamieński.  

X .  Prof.  Jan iszew sk i .

- P r .  T om aszew ski .  
K le ry k  Kuczyńsk i .
X  Kom . Pią tkowski.  
Kazuod. Scg e r .
II. Koiis, Di- S ied lcr .  
Kazn. dyw, JNiese.

------------------- uro d ź ,  się u m ar to ślub
po p o łu d n iu .

■S 2.1

io. s
* irs S

a£■ mm 
— 3-f

wzięło
par

_ __ - _ _ _
X . Man Amman. 3 1 i 3 5 1
W i k .  Koszutski. l 2 2 2 1

— 2 4 2 — --
Naucz, rei D o lińsk i — — — — --

po niemiecku.
N . re i,  N o w ak o w sk i  

po polsku.

X . Man. Amman. —■ — — — —

P a s to r  F r ied r ich . 4 2 3 5
_ _ I 4 2 — —

-B 1 — 1 — ---

O góleui  . . , 1 U 13 1 W 12



Jg. 134. Dodatek do Gazety Wielkiego Księstwa Poznańskiego; dnia 12. Czerwca 1847.

O b w ie szc z en ie  
D y r e k c y i  J e n e ra ln e j Z iem stw a  

w Poznaniu.

Przy odbytem w dniu dzisiejszym losowaniu 
czteroprocentowych listów zastawnych w te r
minie Bożego Narodzenia 1847. do funduszu u- 
morzenia potrzebnych, zostały przy zachowa
niu formalności prawem przepisanych, nastę
pujące numera wyciągnięte:

Nnmer 
listu zasta

wnego
, b ie - i  a m o rty -  
r .ą c y . I zacy jn y .

Numer 
listu zasta

wnego D o b r a . Powiat.
W e- I 

z»cy. |
a m o r ty 

z acy jn y .

34 451
A. Na 1000 Tal

Baszkowo Krotoszyn
35 452 dito dito
61 5287 Biezdrowo Szamotuły
15 3455 Borzęciczki Krotoszyn
3 2261 Boczkow I. i II. Odolanów
5 5122 Czeszewo Wągrowiec

Krobia11 5380 Czeluścin
15 942 Działyn Gniezno
5 89 Droszew Pleszew

10 2093 Doruchow Ostrzeszów
5 634 Dobrzyca Krotoszyn
1 7344 Daleszyno Sziem
2 7345 dito dito
8 343 Gorzyczki Kościan
2 330 Gay Szamotuły
3 2846 Grodziszczko dito
4 4766 Gnuszyno dito
1 7147 Gryzyna Kościan
8 1139 Iwno Środa

47 3353 Karczewo Kościan
7 7475 Kempno Ostrzeszów
5 4142 Koszuty Środa
3 1375 Kotowiecko Pleszew

32 3132 Kurnik Szrem
6 6101 Komorze Września
9 672 Kretkowo dito

13 612 Konary Krobia
2 5139 Leśniewo (śnieżno
9 1029 Ludomy Oborniki

11 1661 Miłosław W rześnia
3 4797 Marszałki Ostrzeszów
4 383 Małpiuo Szrem
4 38 Nowiec dito

18 2565 Nojewo Szamotuły
2 5052 Podolin Wągrowiec

28 201 Przygodzice Odolanów 
1 • <

29 202 dito dito
4 2549 Psarskie Szamotuły
5 3943 Parzeuczewo Kościan
1 3689 Pomarzanki W ągrowiec
3 2813 Piotrowo Szrem
8 3243 Pamiątkowo Poznań
5 1055 Pudliszki Krobia
3 774 Ruchocinek Gniezno
2 7596 Rybowo W ągrowiec
4 6282 Sarbia dito

12 5351 Smolice Krobia
14 3824 Sierniki Wągrowiec
10 5266 Szelejewo Krotoszyn
1 3306 Sapowice Poznań
2 1944 Strykowo dito

48 4779 Tuczemp Międzychód
5 1839 Trzuskotowo Poznań
6 1840 dito ,dito
4 226 Wydzierzewice Środa
4 5248 Więckowice Poznań
9 60 Września Wrześuia
5 412 W  eszkowo 

W ola Xiążęca
Krobia

4 5519 Pleszew
4 5457 W yganowo

Felice
Krotoszyn

2 6314 Wągrowiec
2 2521 Zydowo Poznań

105 539
B. Na 500 Tal. 

Baszkowo Krotoszyn
10S 543 dito dito
111 545 dito dito

( 553C Bartoszewice Krobia
If 4883 Babimost Babimost
22 1272 Brudzewo W rześnia
U 115 Chocicza Pleszew

( 4271 Cielimowo Gniezno
(i 2994 Chwałkowo Środa
Ii 18K l Chocicza dito

11i 1791 Czarnotki dito
515 366f1 Czerniejewo Gniezno

11
12
6

15
14
13 
50 
61
29
24 

6
25
14
15 
11 
12 
33 
42

6
19
12
11
23
24 
17 
19

115
118
36 
12

7
24 
73

6
26 
2 
4

22
39
14
15
17
13
14
18 
13 
11
42
43 
46 
48
50
51
52
16 
38

9
11
43
25 
19 
10 
22 
18
7

15
15
13
9 
7

18
23
37 
17
26
14
15 
37

4
13
15
26
30
19
20 

121 
125 
129

3
10

1466 Cerekwica
1467 dito
3503 Dębowałęka II.
5591 Dąbrówka 
3359 Dzienczyuo 
6370 Daleszyno 

252 Dupin 
6470 Dłoń 
6342 Dobrojewo 

933 Gołetnbin 
1809 Gądki 
2817 Grembanin 

4 Gronówko 
1262 Grabowo
233 Jutrosin
234 dito 

4658 Jeżewo 
1920 Jarocin 
6334 Jarząbkowo 
1086 Jaromierz 
1993 Jurkowo 
5480 Kurnatowice
6431 Karmin
6432 dito 
2391 Konarzcwo 
2393 dito 
2570 Kurnik 
2573 dito 
2028 Kaźmierz 
6187 Kłouy 
5551 Kurowo 
3610 Kosieczyuo 
3413 Morownica 
5236 Murzynowo leśne

434 Mikołajewice 
5324 Mielno 

49 Nowemiaslo 
67 dito 

1971 Niepart
1427 Niemczyn
1428 dito 
1507 Owińsk
4780 Orchowo
4781 dito 
655 Osiek

5848 dito 
1646 Ostrowieczno

285 Przygodzice
286 dito 
289 dito 
291 dito
293 dito
294 dito
295 dito 

2080 Psarskie 
2658 Pawłowice 
2801 Pakosław
3425 Przysieka niemiecka 
6244 Pleszew 
5836 Psary 
2233 Potulice 
4577 Potrzonowo 
6213 Pogorzela 
1240 Rogaszyce 

691 Ruchocinek 
3518 Rojow 
4600 Racadowo 
2456 Szymanowo 
5817 Strzegowo 
4184 Stołężyn 
1900 Sulenciu 
3633 Stempuchowo 
3207 Sierniki 
5988 Świerczyn 
4438 Smolice
1818 Trzcinnica
1819 dito 
3801 Trzciel 
2783 tJsarzewo 
2708 Wieszczy czyn 
4046 W rotkowo

162 Września 
5078 W ieruszów
6082 Wilkowo
6083 dito 
5873 Wronki 
5877 dito 
5881 dito

44 Wilcza 
3292 Wilkowo

Powiat.

Wągrowiec 
dito 

Wschowa 
Międzyrzecz 
Krobia 
Szrem 
Krobia 

dito 
Szamotuły 
Kościan 
Szrem 
Ostrzeszów 
Kościan 
Września 
Krobia 

dito 
Szrem 
Pleszew 
Gniezno 
Babimost 
Kościan 
Międzychód 
Pleszew 

dito 
Poznań 

dito 
Szrem 

dito 
Szamotuły 
Środa 
Kościan 
Międzyrzecz 
Kościan 
Środa 
Gniezno 

dito 
Pleszew 

dito 
Krobia 
Wągrowiec 

dito 
Poznań 
Mogiluo 

dito 
Krobia 
Kościan 
Szrem 
Odolanów 

dito 
dito 
dito 
dito 
dito 
dito 

Szamotuły 
Wschowa 
Buk
Kościan
Pleszew
Odolanów
Wągrowiec
Oborniki
Krotoszyn
Ostrzeszów
Gniezno
Ostrzeszów
Pleszew
Szrem
Odolanów
Wągrowiec
Środa
Wągrowiec

dito
W schowa
Krobia
Ostrzeszów

dito
Międzyrzecz
Środa
Szrem
Krotoszyn
Września
Ostrzeszów
Kościan

dito
Szamotuły

dito
dito

Pleszew
Szamotuły

Num er 
listu zasta

wnego.
b i« - J a u io r ty -  
ż*cy . I z a cy jn y .

D o b r a . Powiat.

15
21
33

5
6 
6

11
14

4346
1570
1595

772
4280
3695
1456
6148

Więckowice 
Wierzonka 
W ełna 
Zakowo 
ZJotniki 
Źółcz 
Zakrzewo 
Żegocin

C. Na 250 Tal.

Poznań
dito

Oborniki
Wschowa
Wągrowiec
Gniezno

dito
Pleszew

20 457 Chobienice
25 3576 Daleszyno
58 3552 Dobrojewo
91 3108 Gogolewo
40 1213 dito
25 2 Gronówko
30 1036 Grodzisko
72 1170 Jarocin
10 2519 Jelitowo
14 2816 Kamieniec
15 2817 dito
24 1320 Kierzno A. i B.
23 2125 Koszuty
44 2808 Kuklinowo
39 481 Konary
17 363 Komorowo
46 3655 Kempno
69 2956 Łomnica
33 550 Mielęcin
21 1311 Morka
14 329 Miedzylisie
46 1205 Niepart
29 934 Niemczyno

8 1363 Niemczyuek
29 991 Owińsk
29 1298 Obiezierze

128 175 Przygodzice
130 177 elito
39 1585 Pamiątkowo

111 3512 Pleszew
112 3513 dito

42 . 378 Pakosław
33 3296 Psary

8 618 Recz
39 468 Rokossowo
14 529 Rybno
12 959 Skoki
56 2170 Słupia
13 1533 Sobiesiernie
46 3149 Sobotka
48 3151 dito

5 2524 Ułanowo
24 1942 W iatrowo

206 3323 W ronki
27 91 Xiążno
35 2506 Źydowo
26 3468 Żegocin
19 3021 Zelicc
48 2285 Zimnawoda
18| 2376 Zółkowo

| Babimost 
Szrem 
Szamotuły 
Szrem 
Krobia 
Kościan 
Pleszew 

dito 
Gniezno 
Kościan 

dito 
Ostrzeszów 
Środa 
Krotoszyn 
Krobia 
Szamotuły 
Ostrzeszów 
M iędzyrzecz 
Ostrzeszów 
Szrem 
Wągrowiec 
Krobia 
W ągrowiec 

dito 
Poznań 
Oborniki 
Odolanów 

dito 
Poznań 
Pleszew 

dito 
Krobia 
Odolanów 
Wągrowiec 
Krobia 
Gniezno 
W ągrowiec 
Ostrzeszów 
Gniezno 
Pleszew 

dito 
Gniezno 
W ągrowiec 
Szamotuły 
W rześnia 
Gniezno 
Pleszew 
Wągrowiec 
Pleszew 
Krobia

D. Na 100 Tal.
41 847 Broniszewicc
47 853 dito
11 1667 Bieniewo
9 3490 Białcz

55 4877 Bolewice
33 8593 Babimost
24 8681 Babin

134 4608 Borzęciczki
27 5381 Bieganowo

109 6019 (Czerniejewo
51 8133 Chraplewo
68 10545 Czacz
17 9117 Cerekwica
42 10988 Chłapowo
44 10990 dito
24 2457 Cykowo

Chwalencin13 3238
72 1038 Działyn
47 653 Dobrzyca
61 259 Dupin
45 5858 Długie
46 5859 aito
47 787 Dąbrowo
32 1611 Grobia vel Bucz
34 1613 dito
93 9593 Gogolewo
30 4738 Golenczewo

Pleszew
dito

Odolanów
M iędzychód
B uk
Babimost
Września
Krotoszyn
W rześnia
Gniezno
Buk
Kościan
Qborniki
Środa

dito
Kościan
Pleszew
Gniezno 
Krotoszyn 
Krobia 
W schowa 

dito 
Babimost 
Kościan 

dito 
Szrem 
Poznań



lis

bie
jęc ,

61
7i
21
2
3
1
i;
3:
31
1!
5i
5ć
3S
27
16
51
21
11
37
26
41

100
16
17
18
31
47
14
15

118
33
40
79
18
47
54
28
14
21
26
14
42
16
17
37
56
80
20
28
22

144
37
47
39
41
22
29
72
42
22
51
21
23
64
21
45
27
70
35
57
46
27
27
24
35
56
77
31
23

71
60
62
19

192
26
76
28
57

161

548
Numer

D o b r a .

io len ia  vel Golina 
dito 

jorazdow o 
dito 

irąbkow o 
Iryzyna 
llozewo 
iozdzichowo 

dito 
łrabianowo 
iogolewo 

dito 
irodziszczko 
iraboszewo kościeln 
iłuszyn 
rrembanin 
rernbice 
elitowo 
sromierz 
anowiec 
vno 
arocin 
ani no 
uszewo 

dito 
ierzno A. i B. 
osieczyno 
arsewo 

dito 
rocz 
ręsko 
obylepole 
empno 
oninko 
arna
uklinowo
aszuty
m arskie
ibosina
ikowo
urzynowo leśne 
arszewo 
e p ru sz e w o  

dito 
iemczyno 
epart 
awemiasto 
ątkowo czarne 
arskie 
zysieka 
eszew 
irzenczewo 
imiątkowo 
asadowo 
jdgoszcz 
iidniczysko 
aków 
iszkowo 
agaszyce 
adkowo 
asko
;czepankowo 

dito 
nolice 
:dziwojewo 
ilcncin 
upia wielka 
empuchowo 
alce
zcinnica
Herzonka
T roniawy
fola Xiążęca
froblew o
fięckowice
mnawoda
aąszyń
arawia
lotniki

E. Na 50 Tal.
rudzewo 
roniszewice 

dito 
agwidze 
arzęciczki 
harcice 
hraplewo 
ębowałęka lii. 
ziewierzewo 
obrojewo

Powiat.
listu zasta

wnego D o b r a . Powiat.
b ie 

ż m y
I a in o r ty -  
jz a c y jn y

Pleszew 45 793 Grobia vel Bucz Kościan
dito 5 3182 Górzno W schow a

W rześnia 46 1541 Jurkowo Kościan
dito 53 466< Janowiec W ągrow iec

SzremKrobia 91 3828 Jeżew o
Kościan 94 3831 dito dito
M iędzyrzecz 92 5848 Karmin Pleszew
Kościan 62 2717 Kosieczyno M iędzyrzecz

dito 24 4715 Kuczkowo Pleszew
Szrem 91 4314 Komorze W  rześnia
Krobia 67 2031 Karna Babimost

dito 53 5023 Kręsko M iędzyrzecz
Szam otuły 66 4223 Lew ice dito
W rześnia 51 3368 Łukowo W ągrow iec
Poznań 53 3370 dito dito
Ostrzeszów 52 5803 M iłosławice dito
Krobia 82 339 M ielęcin Ostrzeszów
Gniezno 72 1013 Nekla Środa
Babimost 59 4368 Nowydwór M iędzyrzecz
W ągrow iec • 
Środa

68 3974 Orchowo Mogilno
30 4134 Przylepki Szrem

Pleszew 19 2691 Popow o polskie Kościan
Poznań 26 1449 Pigłowice Środa
W ągrow iec 16 771 Pawłowek Pleszew

dito 49 3760 Racadowo dito
O strzeszów 48 2639 R ojow Ostrzeszów
M iędzyrzecz 28 865 Szczury O dolanów
Gniezno 47 6003 Strzelce wielkie Krobia

dito 55 2934 Szym ankowo Oborniki
Czarnków 57 1438 Sulencin Środa
M iędzyrzecz 101 3856 Szam otuły Szam otuły
Poznań 20 513 Świdnica W schow a
Ostrzeszów 11 53?9 Tomaszewo Buk
Szam otuły 459 5091 W ronki Szam otuły
Babimost 462 5094 dito dito
Krotoszyn 81 5492 W ilkow o Kościan
Środa 42 1680 W ierzbno M iędzychód
Szrem 30 171 W eszkow o Krobia
Szam otuły 45 116 W ydzierzew ice Środa
W ągrow iec
Środa

106 4332 {Zbąszyń M iędzyrzecz

Pleszew
B u k 56 4995

F. Na 25 Tal.
B elęc in B ab im o st

dito 255 4933 Borzęciczki Krotoszyn
W ągrow iec 58 2813 B olechow o Poznań
Krobia 87 433 Broniszewice Pleszew
Pleszew 37 520 Boguszyn dito
Środa 35 2159 Chełmno Szam otuły
Szam otuły 38 2162 dito dito
W ągrow iec 37 3126 C ykow o Kościan
Pleszew 26 5181 C hwałkowo Środa
Kościan 49 2111 Cerekwica Pleszew
Poznań 181 6438 Czerniejewo G niezno
Buk 52 5898 D zięczyn Krobia
W ągrow iec 55 5901 dito dito
Ostrzeszów 21 410 Gołun Środa

dito 57 7018 G owarzewo dito
O dolanów 116 5685 Golenia vel Golina Pleszew
O strzeszów 52 2886 Grodzisk dito
Szubin 53 2887 dito dito
Pleszew 68 1718 Grobia vel Bucz Kościan
Szam otuły 69 1719 dito dito

dito 31 8176 Gonice W rześnia
Krobia 101 4886 Grembauin Ostrzeszów
W rześnia 64 1509 Jaromierz Babimost
Środa 65 1510 dito dito

dito 74 1057 Iwno Środa
W ągrow iec 19 1622 Jankowo Gniezno
Środa 54 3676 Jurkowo Kościan
Ostrzeszów 447 4573 Kurnik Szrem
Poznań 475 4601 dito dito
Babimost 476 4602 dito dito
Pleszew 51 4160 Kopanica Babimost
Szamotuły 52 330 Koryta Krotoszyn
Poznań 48 6165 Koszuty Śi oda
Pleszew 86 9113 Kwilcz M iędzychód
M iędzyrzecz 27 7149 Kanino Poznań
Szubin 22 6430 Karsewo Gniezno
Poznań 72 6366 Kosieczyno M iędzyrzecz

232 7610 Lwówek Buk
43 6310 Linie dito

W rześnia 25 5351 Lechliu W ągrow iec
Pleszew 78 8607 Lewice M iędzyrzecz

dito 26 6052 Eęg Pleszew
dito 172 2389 M iłosław W rześnia

Krotoszyn 175 2392 dito dito
M iędzychód 180 2397 dito dito
Buk 135 9411 M ieszkowo Pleszew
W  schowa 25 1669 Miedzianowo O dolanów
W  ągrowiec 48 4317 Małpino Szrem
Szamotuły 59 2614 M szyczyn dito

Numer 
listu zasta

wnego. D o b r a . Powiat.
b ie 
ż ą cy .

1 a m o r ty -
1 *»cyjny.

106)10959 Mnichy Międzychód
107 502 Mielęcin Ostrzeszów
142 8730 O patów dito
143 8731 dito dito

81 1306 Ottorow o Szamotuły
32 6977 Ostrowo W rześnia
80 7859 Oporowo W schow a
83 7862 dito dito
86 7199 Olszyna Ostrzeszów
54 365 Osiek Krobia
59 2700 Owińsk Poznań
49 8697 Przecław O borniki
42 4867 Pakosław Buk
46 7986 Potrzonowo Oborniki
87 885 Pudliszki Krobia
97 10468 Pniewy Szamotuły
85 236 Pakosław Krobia
50 1638 Bokituica Poznań
26 399 Ruchocinek Gniezno
69 2010 Rogaszyce Ostrzeszów
60 6228 Bojow dito
60 11059 Strzelce wielkie Krobia
17 4181 Spławie Kościan
42 10074 Skrzypno I. i II. i W ola 

duchowna
Pleszew

61 7888 Torzeniec Ostrzeszów
77 3360 Trzcinnica dito
79 3362 dito dito
16 1937 Tarnowo Poznań
98 6942 Tuchorze Babimost
31 1436 Trzcielino Poznań
26 4835 Usarzewo Środa

138 10356 W ijew o W schow a
139 10357 dito dito
117 633 W itkow o Gniezno
675 9832 W ronki Szamotuły

75 7310 W roniaw y Babimost
15 76 W ierzenica Poznań
39 3209 W łościejew ki Szrem
39 1251 Xiążeuice Ostrzeszów

102 6825 Zimnawoda Pleszew
41 3793 Źydowo Poznań
43 3795 , dito dito
18 6481 Zółcz Gniezno

Zawiadomiając o tem posiadaczów pow yż
szych listów zastawnych, wzywamy icn, aby 
takowe z wszystkiemi do nich należącemi ku
ponami od Bożego N arodzenia 1847. w terminie 
d n ia  2. S ty c z n ia  1848. do Kassy naszej z ło
żyli i natomiast wartość tychże w  gotowiźnie, 
podług kursu pieniężnego giełdy berlińskiej 
z naddatkiem co do wysokości §§. 37. i 312. or- 
dynacyi kredytow ej, oznaczonym , odebrali.

G dyby posiadacze powyższych listów zasta
w nych, niniejszemu wypowiedzeniu w terminie 
oznaczonym zadosyć uczynić niemieli, naten
czas w moc §§. 40. i 315. ordynacyi kredytow ej 
spodziewać się mogą, iż gotowizna za te listy 
zastawne w Kassie naszej złożona, nadal pro- 
wizyi przynosić nie będzie, oraz że przy pó- 
źniejszem prezentowaniu listów zastawnych, 
płatne i już zrealizowane kupony od kapitału 
potrącone zostaną.

Poznań, dnia 1. Czerwca 1847.
D y r e k c y a  J e n e r a l n a  Z ie m s tw a .

$ 9 f  AC} A Z T l f  t
|  go tow ych  u b iorów  <lla
|  m ężczyzn
% J. MM. Mian to r  o u 'ie zn ,
i  w rynku  Nr. 40. naprzeciwko ratusza,
§  poleca znaczny dobór latowych surdutów , m  
t  tw inów, fraków do konnej jazdy, spodni £  
ą . i k a m i z e l e k  kortow ych, kaźm irkowych, * 
i  dreliszkowych i robionych z sukna lato- §
« wes°- i.5.®^

Nowo założony skład Tow arów  Bławatnych 
poleca R o m a n  K u t z  n e r  w Bazarze.

'JVamiot bawarski.-
Pod tą firmą otworzyłem ogród publiczny na 

G robli pod Nr. 18. naprzeciwko cytadelli St. 
Rocha (m iasteczko) i naprzeciwko miejskiej 
kąpieli. Niniejszem poleca Szanownej Publicz
ności swoje usługi.

Poznań, dnia 8. Czerwca 1847.
L u d w i k  S c h u l z .


